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Ceny ..renumeraty i
Lwowie l>«z dorę- 

ceenia do domu . . mie». zł. 2 —, kwart 6 '—
i  dostawą do domu , miei. zł.2'40, kwart ? '—

Na prowincji z prze­
syłką pocztową . . . mlea. sł.2'40, kwart. 1’ —

Zagranicą.................miea. zł. 5 '—.kw art 1 5 '—

Numer telefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 * 1 -1 7 .  

Konto PKO Lwów 
Ns 5 0 4 .0 4 4 .

ADKES| l w 6 w .

Liatv

REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
U L .  Z I M O R O W I C Z A  15 I .  p .

ne'e2v trankawać. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopiaów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

10 gr.

Ceny ogłoeaerti
Z ł  1 w ia r t i  m il im e tr .  (6»(, cm . s ie r .,  w  zw y k ły c h  o g ło s z tn la c k  
g r. U ,  w n a d e a U n tm  i w  n e k ro lo g a c h  g r. U ,  w k ro n ic e  rtu « r»  
tu ar, d z ia ł | zp o d a rc zy , paski w te k lc la  g r  *0, poo n ag łó w ­
k ie m  na p la rw ik a j a tro n it  z ł. 1’— .  T a b e la ry c zn e  o aa pre. d ro -  
t t l .  Z a  jed n o  s ło w o  w d ro bnych  o g ło szen iach  gr. 1t ,  lUipno 
i s p rze d a ł s ło w o  g r. 11, n a trv r  oni sine. korespondencja 
p ryw atn e  s ło w o  g r. la, M o poszukujących nracy gr. a. 
Z  z a a tn a lc rr ic m  m ie lić  M  prc. Zag ran iczn e  o SS prc. drołal

Jak długo jeszcze?
T ak b y  się m ogło wydawać, że w ojna 

hiszpańska, k tórą do niedawna uwa* 
żano za groźbę dla p ok oju  europej* 
skiego, obecnie schodzi coraz bardziej 
do rzędu k on flik tu  lokalnego W  rzec 
czyw istości n ie je s t tak  bynajm niej. 
D o  ostatniej chw ili swego trw ania bę* 
dzie w ojna w H iszpanii cięgle groziła 
poważnym i kom plikacjam i dla pokoju  
Europy. W ypływ a to  z faktu, że na tle 
w ojny dom ow ej, k tóra o b jęła  połwy* 
sep pirenejski, odbyw a się równocze* 
śnie w alka k ilku  potęg o  wpływy na 
morzu Sródziemnem. W chod zi tu w 
grę: A nglia, Fran cja  i W łoch y .

Są niewątpliwie w w yniku tej w ojny 
zainteresow ane także i inne państwa, 
a przedew szystkicm  N iem cy i Sowiety, 
T e  ostatnie czują na sobie w zrok ko* 
tnunistów w szystkich krajów  i n ie u* 
czynią żadnego kroku, k tóryb y  mógł 
ściągnąć na me odpow iedzialność za 
ostateczny upadek rządu walenckiego, 

A le jed n ak  bezpośrednio zaintereso* 
Wane są ty lk o  tzw. m ocarstw a środzie* 
tnnom orskie. W o b ec coraz mocniejsze* 
go usaduwiania się W ło ch  n a północ* 
nym  wybrzeżu A fry k i, W ie lk a  Bryta* 
nia zaniepokoiła się o  bezpieczeństwo 
drogi z Europy do k u łii na *zlaku G j* 
braltar, Suez, A den. D la tego też A m  
glia zbroi się, dla tego płyną angielskie 
eskadry do M alty , dla tego dowódcy 
Wojsk angielskich w Egipcie żądają od 
rządu kró la  Feruka wzmocnienie for* 
ty fik acy j nad kanałem  suezkim.

Stanow isko Francji je s t rów nież z u* 
pełnie jasne. W szelk ie  zagrc żenie swo­
body je j połączeń z A fryką północną 
musi by ć traktow ane jako zamach na 
najżyw otniejsze interesy francuskie. 
A nglia i Francja pracują ręka w rękę 
w całej aferze hiszpańskiej, wiedząc, iż 
najm niejsza różnica zdań byłaby na* 
^ychmiast w ykorzystana przez polity* 
hę w łoską.

Jednak ponad tym i interesami po* 
szczególnych państw dom inuje na 
świecie pogląd, że najw ażniejszym  jest, 
ażeby obecna m ordownia, trw ająca w 
H iszpanii od 20 m iesięcy ja k  najprę* 
dzej skończyła się zwycięstwem jednej 
ze stron.

T y lk o  czy lezy to  także w interesie 
•uocarstw czynnie w niej współdziała* 
H cych? C zy nie przą pom inają one 
tych w łoskich kondotierów  czasów re* 
aesansn, ktOrzv przedłużali w ojny, bę* 
dące dla nich źródłem różnorakich ko* 
rzyści?

W iadom ości nadchodzące z pola 
w alki w H iszpanii w skazują, że odby* 
Wa się tam akcja  podjęta przez w ojska 
rządowe i to w skali dotychczas nie* 
byw ałej. Półtora roku w ojny domowej 
w H iszpanii, to  nieustanny szereg po* 
Godzeń w ojsk. gen. Franco i stała de* 
‘‘usywa w ojsk  czerwonych. D op iera 

*ia k ró tk o  przed świętami Bożego Na* 
dzrnia rząduwcy w vkazali inicjaty* 

Wę’ nacierając na Teruel.
^■*turalnie by łob y  rzeczą przedwcze* 

«kó ^ ' ^ i n i e  jak ich ś dalszych wnio*
w 7 tych operacyj. Bitw a pod Te* 

ruel może , . . . .. . wprawdzie rozw inąć się w
wie e operacie Q decydującym  2na< 
_Zeiu.u może rów nież ograniczyć 
lę wa k  o charakterze lokalnvm  

D la tego to  i teraz n ik t n i .  je s t w 
J a n ie  dać odpowiedzi na pytanie: jak  
“ Juro jeszcze?

I>A} GROSZ NA POMOC ZI­
MOWĄ — BEZROBOTNI 
MARZNĄ I SĄ GŁODNI1

Okólnik nowego szefa 0. Z. N.
gen. St. Skwarczyńskiego.

W arszaw a. 12. 1. (P A T .)  W  dniu 
wczorajszym szef O bozu Zjednoczenia 
Narodowego gen. St. Skwarczyński wy 
dał następujący okólnik do Obozu Z je  
dnoczenia Narodowego:

Po objęciu szefostwa Obozu Z  jedno* 
czenia Narodowego pierwszym mym 
słowem zwracam się do mego sz'ache* 
tnego poprzednika płk. Adama Koca, 
dziękując mu w im ieniu całego Obozu 
za jego pracę, a przede wszystkim z i 
głębli jego serca i charakteru płynący | 
wysoki ton m oralny, będący w Pra 1

cach Obozu cechą niepospolitej warto­
ści.

W itam  wszystkich moich obecnych 
współpracowników, członków Obozu 
Zjednoczenia Narodowego, silnvm ko* 
leżeńskim uściskiem dłoni. Pójdziemy 
dalei wytkniętym szlakiem — wprost 
J o  celu. W skazaniem  naszym pozosta* 
ją  nadal pisma, czyny i żydie całe M ar 
szałka Józefa Piłsudskiego — proste, 
silne i tak głębokie nakazy M arszałka 
hydza*Śmigłego zjednoczenia narodu 
pod hasłem obrony państwa i dźwiga-

Echa expose min. Becka.
Londyn, ]2 i .  (PA T). Przemówienie 

mm Becka odbiło się głośnym echem 
w Anglii. N ajw iększe zainteresowanie 
w yw ołują te usiępv przemówienia, któ 
re dotyczą stosunku Polski w obec Li* 
gi N arodów . W e wszystkich spraw o­
zdaniach prasowych podkreślane jest 
tw ierdzenie min. Piecka, że Polska znać 
musi rozm iar i zakres swoich zobow ią­
zań w obec I.igi N arodów , która utrą* 
ciła sw oją uniwersalność.

B erlin . 12. 1. (P A T ). „D iplom atisch 
Politjsch K orrespondenz" pisze w

Kto podrzucił bomby w Paryżu?
Paryż, 12. 1. (P A T .)  Sensacy jne przy 

znanie się do udziału w zamachach 
bom bow ych inżyniera Locuty, pracu* 
jącego w fabrykach M ichehn w Cl er* 
m ont*Fcrrand, jest jednym  z głównych 
przedm iotów zainteresow ania i polemi 
ki w kolach parlam entarnych i na la* 
tr.ach prasy francuskiej.

O rgana lew icow e rozw inęły namię* 
tną kampanię, podkreślającą słuszność 
ich pierw otnych przypuszczeń, że obie 
bom by, rzucone na związek przemy* 
słowców francuskich w pobliżu placu 
Etoile, by ły  prow okacją prawicową. 
N atom iast prasa prawicowa zajm uje 
stanow isko pełne rezerwy i wyraża 
wątpliwości, czy sprawa zamachów 
bom bow ych przez przyznanie się inż. 
Locuty została ostatecznie w yjaśniona.

Organ D oriota „L iberte" traktu je  ze 
znania aresztowanego inż. Locuty jak o  
m achinacje p olicji i w skazuje na kilka 
sprzeczności w zeznaniach. M . in. „Li*

Polityka amerykańska w Chinach.
W aszyngton. 12. 1. (PA T ). W  piśmie, 

w ystosow anym  do senatu sekretarz 
stanu Curdell Hull ośw iadcza, iż poli- | 
tyka am erykańska w C hinach  poza 
obroną zwykłych interesów  materiał* 
nych i życia obyw ateli am erykańskich 
zmierza do ochrony zasad ładu w sto­
sunkach m iędzynarodow ych.

W  innym liście adresowanym  do wi 
ceprezesa senatu G arnera Hull pisze, 
iż Stany Zjcdnoc#cpfe są głęboko zain-

Kampania komunistów czeskich.
Praga, 12. 1. ( (P A T ). Partia komu* 

nistyczna zorganizowała kam panię ma* 
jącą na celu zaprotestow anie przeciw* 
ko jakim kolw iek rokow aniem  Cze* 
choslow acji z Niemcami w sprawie e* 
wentualnego porozum ienia prasowego.

związku z mową min. B ecka: W  każ­
dym  razie nie nasuwa w ątpliwości "da­
nie, że Polska nie uzna żadnej decyzji 
Ligi N arodów  —  któraby ita ła  w 
sprzeczności z je j żywotnymi interesa* 
mi. M in. Beck z faktu zachw*ania się 
gmachu Ligi N arodów  w yciąg i wnio­
sek, że koniecznym  es! wzrost indy­
widualnej odpow iedzialności dla rzą* 
dów i że z tego względu należy powi­
tać każdy indywidualny wysiłek w kie 
runku nawiązania lepszych stosunków .

berte" przytacza, że inż. Locu ty , który 
jest z zawodu chemikiem, tw ierdził, iż 
bom by były  naładow ane szeditem, 
gdy prof. Kling, rzeczoznawca stwier* 
dził, iż nie szedit, ale to lit znajdow ał 
się w bom bach.

Drugim zagadkow ym  momentem 
jest ośw iadczenie inż. Locuty, że pod* 
kładał paczkę z bombami osobiście, 
gdy tymczasem portier domu, w któ* 
rym Locuty m iał p oałoży  bom by, za­
znaczył, iż bom ba przyniesiona była 
przez posłańca ubranego w niebieską 
bluzę.

Rew elacje te w  chwili prowadzenia 
pertraktacyj, zm ierzających do uregu* 
lowania stosunków  m iędzy światem 
pracy a światem kapitału staw iają or» 
ganizację przem ysłowców i przeciwni* 
ków lew icy w sytuacji m ocno niew y­
godnej.

teresowane w utrzymaniu środkam i 
pokojow ym i wpływu swego' mającego 
na celu ochronę i w zm ocnienie zasad 
ładu. Chodzi również o zabezpieczenie 
obyw ateli am erykańskich, zamieszka* 
łych w C hinach. Pismo sekretarza sta­
nu stanow i odpowiedz na rezolucję 
sen. M ac Reyneldsa, dom agającą się 
w ycofania am erykańskich sd zbrój* 
nych w Chinach celem uniknięcia kon­
fliktu z Japonią.

M in. spr. zagr. K rofta otrzvm al cały 
szereg protestów  telegraficznych, koń* 
czących się stereotypow ym  w ykrzyk* 
nikiem : „N ie ustępować na k rok  przed 
Berlinem i H enleinem , wzmacniać 
przymierze ze Zw iązkiem  Sow ieckim ".

nia Polski wzwyż — wreszcie na tych 
podstawach opracowana i na istnieją* 
cym w Rzeczypospolitej praiwnym sta* 
n :e rzeczy oparta deklaracja Obozu 
Zjednoczenia Narodowego, ogłoszona 
przez płk. Adam a Koca dn. 21 lutego 
uh. r.

Żadne 'istotne zmiany nie zachodzą.
Nowym jestem  tylko ja  i  m oje siły. 

które dziś wszystkie bez reszty służbie 
 ̂ idei zjednoczenia narodowego oddaję.
, Przystępuję z  zapałem do pracy, któ* 

re j doniosłość mnie porywa. Chcę, aby 
zapał ten udzielił się mym kolegom* 
współpracownikom i szeregom organi* 
zaryjnym .

C el naszej pracy jest wielki i rzeżel* 
ny, jeśli praca ta, po męsku wytrwała, 
rwać będzie naprzód nurtem  głębokim 
s nieustępliwym — wszystko co żywe 
i etziełuc w narodbdie pójdzie z nami.

( —)  St. Skwarczyński.

S Ł O W A C Y  S K / łR Z Ą  C Z E S K IE G O  
M IN IS T R A  S P R A W IE D L IW O Ś C I,

Praga, 12. 1. (P A T ). „Slovenski
H las“ donosi, że posłow ie i senatoro* 
wie słow ackitgo stronnictw a ludowego 
księdza H linki w nieśli skargę sądową 
przeciw ko czeskiemu m inistrow i spra* 
wiedliw osci Dererow-y, k tóry  w jed* 
nym  ze swych artykułów znieważył 
ks. H linkę i najbliższych jeg o  współ* 
pracowników .

N Ę D Z A  W A R S T W , R O B O T N I*  
C Z Y C H  W  S O W IE T A C H .

Praga, 12. 1. (P A T ). O głoszone tu 
zostało spraw ozdanie biura badań go* 
spodarczych Z . S. R . R . N ajciekaw * 
szym momentem spraw ozdania jes t a* 
naliza warunków  życia warstw robot* 
niczych w Sow ietach. N a podstaw ie 
porów nania cen artykułów  spożyw* 
czych oraz obow iązujących obecnie 
płac, spraw ozdanie stwierdza, że obe* 
cny zarobek robotn ika sow ieckiego 
w ynosi zaledwie 1/3 część zarobków  
przedwojennych.

15 M IL IA R D Ó W  D E F IC Y T U .
M oskw a, 12. 1 (P A T ). Komisarz 

finansów  C zu bar w „Praw dzie" stwier 
dza niew ykonanie planu finasow ego 
w sensie przekroczenia funduszu płac 
zarobkow ych oraz deficytu  państwo* 
wego handlu detalicznego, wynoszący 
oko ło  15 miliardów rubli

N O W Y  M IN IS T E R  S P R A W IE D L I­
W O Ś C I W  F IN L A N D II .

Helsingfors. 12. 1. (P A T .)  Dotych* 
czasowy min. spraw. Ahm awaara, któ* 
ry wstąpił do gabinetu prem Cajar,* 
dera tylko tymczasowo, podał się do 
dym isji. Prezydent republiki pirzyjął 
dym isję, m ianując na jego m iejsce swe­
go szefa kancelarii Rautawaara.

Z  F R O N T U  P O D  T E R U E L ,

Salam anka, 12 1 (P A T ). Linie w ojsk  
narodow ych na odcinku północno*za* 
chodnim  i południow o*zachodnim  pod 
Teruelem  biegną w odległości 1 km °d  
miasta D alsze linie w ojsk  gen. Franco 
od M onte Celada aż do M uela de Te* 
ruel panują nad miastem w ten sposób, 
że nieprzyjaciel nie może bezwzględnie 
zająć stolicy prow incji. \
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Polacy zaniepokojeni nacjonalizacją
B r a z y lii .

Wiadomości bieżące.
Środa
Arkadiusza 

Jutro: Hilarego 
Wschód słońca 7*41
Zachód . 15-47

TEA TR  W IELKI.
$«x !a  godz. 19.30 „Sissy".
Czwartek godz 20 „Lohcngrin".
Piątek godz. 19.30 „Sissy".

TEA TR  RO ZM A ITO ŚCI.
Środa godz. 19.30 „Rozrachunek'‘.
Czwartek godz. 19.30 „W perfumerii".
Piątek godz. 19.50 „W perfumerii".

K IN O TEA TR Y .
APOLLO- „Niedorajda".
C A SIN O : „Hrabina Władinow".
C H IM ERA : „Dziewczęta z Nowolipek".
EU R O PA : „Kościuszko pod Ractawica,

mi".
KO PERN IK: „Książę i żebrak".
M U Z A : „Ziemia błogoslawioną"
PAŁACE: „Premiera" z Zarą Leander.
PA X: „Piętro wyżej"
R A ]: „Czar cyganerii".
R IA LTO ; „Dowidzenia piękna parni".
SW IT : „Tajemnica czarnego pokoju" i 

„Takie są dziewczęta".
STY LO W Y : „Królowa Wiktoria" i rewia
T O N : „Kapitan Taylor".
U C IEC H A : „Śmierć czycha w dżungli" 

i rewia.

— Operetka „Sissy" po cenach zniżonych 
dziś w środę wieczorem w znakomitej 
premierowej obsadzie pp.: Kaupe, Stadników 
waa, Witas, Kuligowski, An kwicz-Szyj ko w, 
ska, Chaniecka, Zbicrzow^ka, Borowy. Gutt* 
ner, Mierzejewski, Kępka*Bajerski, Szalaw- 
ski, Więckowski, Zmtel. Abon. S.

— Teatr Rozmaitości daje dziś po w t ós 
rżenie współczesnej sensacyjnej sztuki „Roz 
rachunek" z pp.; Górską, Mazerckówną, Ti* 
che, Warncckim w głównych roiach, w da'.« 
szej obsadzie pp.: Baryka, Kępka-Bajerski, 
Przystawski w reżyserii Janusza Warneckie.- 
go. Abon. 9, oraz zniżki akadem. Wznowię* 
nie doskonałej sztuki, zdjętej z repertuaru 
w p£lni powodzenia, wobec wystawienia no» 
wej premiery T  Rozma.-.ości, spotkało się z 
pełnym sukcesem

— Nowe premiery w Teatrze Wielkim w 
pełnych próbach pod reżyserią H . Szletyń- 
skiego „Staroświecka idyila" angielskiego pi* 
sarza Harwooda, w przekładzie znanego FI. 
Sobieniowskicgo. Komedia „Staroświecka 
idylla" podejmuje poważną próbę nowego 
ośWtetlenią konfliktu trójkąta małżeńskiego 
i wi.iTołomstwa. Akcja komedii rozgrywa się 
w domu profesora uniwersytetu londyńskie* 
go w ciągu 24 godzin i rozwija się w skon* 
dcnsowanyin skrócie starcia poglądów i re­
akcji na dzisiejsze życie, pomiędzy starszym 
i młodszym pokoleniem, podkreślając nic* 
bezpieczeństwa zrodzone wśród młodzieży 
angielskiej na tle powojennego żyda.

— W  Teatrze Rozmaitości nową ptc* 
micrą będzie znana ze swych licznych 
sukcesów muzycznych komedia Gra nich* 
staedtena „Domek z kart" w inscenizacji J. 
Warneckiego, z pp.: Kann Tiche i Bolesła* 
wem Mierzejewskim w głównych rolach.

— Ignacy Friedman — wszechświata* 
wej sławy pianista-wirtuoz, którego udało 
się pozyskać dyrekcji teatrów tylko na jeden 
występ, da koncert w Teatrze W 20 b. m.

Bilety w kasach przedsprzedaży Teatru W. 
i miastowej oraz w składzie nut Seyfartha.

— Opera — Teatr Wielki. — „Lo- 
hengrin" przepiękna opera Wagnera, dana 
będzie 13 i 15 b. m. w znakomitej obsadzie. 
Elzę śpiewa świetna śpiewaczka p. Gzerwiń- 
ska*Orłowska, pierwszy sopran opery war* 
szawskiej, Ortrudę usłyszymy w interpreti- 
cji wspaniałego sopranu dramatycznego p. 
Platówny. Jako Lohengrin wystąpi p. Gołę­
bi owski, który tę rolę kreował z wielkim 
powodzeniem na scenach zagranicznych. — 
Znakomity baryton p Mossakowski śpiewa 
Telramunda, króla p. Wraga, w roli herolda 
wystąpi świetnie zapowiadający się baryton 
p. Rejnarowicz. Chóry i orkiestra zwiększo* 
ne. Operę poprowadzi znakomity znawca 
stylu wagnerowskiego p. Bierdiajew.

Bilety w kasie Teatru W. i w Orbisie, pl. 
Mariacki 5.

KOMUNIKATY.
— Europejski koncert z Holandii. Dziś

0 godzinie 21.35 wykonane zostaną utwory 
oparte przeważnie na tematach religijnych 
pieśni niderlandzkich. Poza tym w progra­
mie wykonane będą oryginalne pieśni reli* 
gijne. Wykonawcami koncertu europejskie* 
go będą: orkiestra radiowa pod dyr. Pieta 
van den Hurk‘a, chór Collegium Musicum 
pod dyr Willena Kcrpera, oraz soliści A. 
Fngels (organy) i Jaap Stotejn (obój).

— Lwowski konkurs dla nowych radio* 
słuchaczy. Kto chce darmo zegarek, jedwab* 
ną, kołdrę, materace, poduszkę, skrzypce, ksią 
żki lub jedną z innych wartościowych nagród
1 uzyskać szanse zdobycia ogólnopolskiej 
premii w wysokości tysiąca złotych niech 
weźmie udział w lwowskim konkursie dii 
nowych radiosłuchaczy, dostępnym dla 
wszystkich radioabonentów, zarejestrow w 
grudniu, styczniu lub lutym. Należy właści­
wie odpowiedzieć na pytanie „Dlaczego zo* 
stałem radiosłuchaczem", podać nazwisko, 
imię, zawód i adres, numer zezwolenia ra* 
di owego, nazwę urzędu, w którym doko* 
n3no rejestracji oraz datę Odpowiedzi mu* 
szą zawierać wszystkie powyższe dane. Brak 
którejś z nich, spowodować może wyłącze­
nie z konkursu Odpowiedzi: Polskie Ra* 
dio, Lwów, Batorego 6, z napisem na koper* 
cie „Konkurs dla nowych radiosłuchaczy".

R io  de Janeiro. 12. 1. (P A T .)  Społe­
czeństwo polskie w Paranie okazało 
pewne zaniepokojenie tzw. akcją n acjo ­
nalizacyjną, którą rozwinęły pewne sto 
warzyszeniia i koła wokół nich się gru* 
pujące. Prasa polska w Paranie zajęła 
wobec te j akcji zdecydowane stanowi* 
sko, podkreślając w artykułach wstęp* 
nych nie tylko najpełniejszą lojalność 
Polaków w stanie Parana wobec B ra ­
zylii, ale i miłość, jak ie j dowody dali 
nasi osadnicy wobec przybranej oj czy* 
zny,

W  „Gazecie Polskiej w Brazylii" w 
zakończeniu swego na ten tem at arty* 
kułu pisze J .  C horośnicki: „Pielęgnu* 

J jem y i szanujem y nasze tradycje, ko* 
! chamy naszą mowę polską, bo cóż za 
i wartość m a człowiek, wstydzący się 

własnego gniazda" —  „jesteśm y stu* 
procentowymi zwolennikami jak  naj*

W arszaw a, 12. 1. ( P A T ) .  Dnia l l*g o  
styycznia br. w gmachu Ministerstwa 
Opieki Społecznej odbyło sie pod prze 
wodnictwem p. ministra Opieki Spoi. 
Mariana Kościałkowskiego pesiedze* 
nie Rady Funduszu Pracy.

P R Z E M Ó W IE N IE  P . M IN . M . K O S- 
C IA Ł K O W S K IE G O

P. min. mówił m. in. co następuje:
W  miarę realizowaniu przez rząd za* 

gadnicnia przebudowy gospodarczej, 
na Fundusz Pracy spada skomplikowa 
ne zadania społeczne, na roboty pu­
bliczne. Im bardziej rygorystyczny jest 
plan inwestycyjny rządu, tym czuimej 
szy stać się musi Fundusz Pracy, ela* 
styczniej skierowujący swe środki fi­
nansowe tam, gdzie ze względów sp o ­
łecznych jest to wskazane. Nie potrze* 
buię chyba podkreślać, że ta rola spo­
łeczna Funduszu Pracy nie tylko nie 
żłobi sobie odrębnego koryta, ale jako 
element drugi zamyka ogólnopaństwo- 
wą działalność gospodarczą, pozwala­
jąc je; między innymi rozwijać się w 
almcsierzp. spokoju sprlecznego.

Fundusz Pracy występować musi ja* 
ko czynnik, regulujący stosunki na 
rynku pracy. Jest to ro i* bardzo do­
niosła i skompl.kowana, tym więcej, 
ze bynajm niej nie zapoznajemy sytua* 
cji i potrzeb wsi. W  przyszłym budże* 
cie zauważą panowie poważny wysiłek 
Funduszu Pracy kontynuowania „ak* 
c ji w iejskiej", co obok wysiłku właści* 
wych resortów rządowych powinno 
wpłynąć na znormalizowanie ruchu na 
tynku pracy.

Przechodzę z kolei do jednej z naj* 
większych trosk społecznych i państwo 
wych, jak ą  stanowi zagadnienie przygn 
towania do pracy nadchodzącego prko 
lenia.

W arszaw a. 12. 1. (PA T ). W o b ec  ma* 
sow ego zgłaszania przez robotników  
roszczeń o św iadczenia em erytalne, 
Z akład  U bezpieczeń Społecznych w y­
jaśnia że roszczenia o  rentę inw alidzką 
należy zgłaszać do m iejscow ej U bez­
pieczało! Społecznej. R oszczenia mogą 
by ć zgłaszane pisem nie lub ustnie. D o  
roszczeń należy dołączyć następujące 
dokum enty: 1) Legitym ację ubezpiecze 
niow ą, 2) m etrykę urodzenia. 3) za* 
świadczenie pracodaw cy o zw olnieniu 
z pracy z podaniem przyczyny zw ol­
nienia z pracy, przy czym to zaświad- 
cenie pow inno być w ystaw ione przez 
pracodaw cę w miarę możności na for*

— Z ruchu pocztowego. W  agencji pocz* 
towej Siemitowce podhajeckac pow. Pod* 
hajce zaprowadzono służbę telefoniczną i 
telegraficzną w ograniczonych godzinach 
dziennych.

— Polskie Towarzystwo Tatrzańskie Od*
dział we Lwowie zawiadamia członków i 
sympatyków, że urządza 12 b. m o 19.30 w 
lokalu własnym Herbatkę Towarzyską, w 
czasie której prof. S. Przybylski zagai dy* 
skusję na temat „Wpływ turystyki i narciar­
stwa na intelektualne i moralne wartośii 
człowieka". Goście wprowadzeni mile wi» 
dziani.

! ściślejszego zespolenia się z obywate* 
! lam i tutejszego kraju, lecz pragniemy, 

by k ilkaset Brazylian polskiego pocho 
dzenia stało się pomostem, łączącym 
Brazylię i Polskę na polu kulturalnym 
i handlowym'*.

A rtykuł ten nosi ty tu ł: „N ie uważa* 
my się za cudzoziemców".

Z JE D N O C Z E N IE  P O L A K Ó W  
N A  O B C Z Y Ź N IE .

Rio de Janeiro. 12. 1. (P A T .)  A kcja 
zjednoczenia narodowego w starym 
kraju znalazła żywe echo i wśród Po­
lonii dalekiej Brazylii. W edług wieści, 
jakie dochodzą ze stanu R :o  Grandę 
do Sul, gdzie osadnictwo nasze liczy 
ponad 90 tysięcy ludzi, zwołano na 
dzień 15 stycznia sejm ik polskich sto­
warzyszeń tego stanu.

j Kwestia powiększania kadr wykwali* 
: f kowanych robotników na polskim 
i rynku pracy jest w ogóle równoznacz* 

na z kwestią zmniejszenia bezrobocia, 
gdyż rynek ten łatwo już wchłania wv* 
kwalifikowanych.

! O B R A D Y .

j Na wstępie Rada Funduszu Pracy 
j wysłuchała przemówień dyrektora Fun 
i  duszu Pracy płk. M ichała G noińskie* 
| go z działalności instytucji za okres 
! ubiegłych miesięcy roku budżetow ego

1937/38.
D ysku sję otw orzył prezydent m. st. 

W arszaw y p. St. Starzyński, wyraża* 
jąc na wstępie pełne uznanie dla dzia* 
łalności Funduszu Pracy. Prez. Sta* 
rzyński stwierdził, że Fundusz Pracy 
ma cel podw óny: społeczny — zatrud* 
nieme bezrobotnych i ekonom iczny — 
podniesienie gospodarcze kraju . O be* 
cnie w stadium popraw y gospodar* 
czej ten drugi cel w inien dominować.

D E Z Y D E R A T Y .

N astępnie R ada zaakceptow ała dwa 
dezyderaty zgłoszone przez posła U r* 
bańskiego: 1) o w yjednanie decyzji,
aby dopłata ze skarbu państwa do 
w kładek z tytułu zabezpieczenia na 
w ypadek bezrobocia wpłacanych przez 
pracow ników  i w arsztaty pracy wpły* 
wała do kasy Funduszu Pracy w wy* 
sokości 50 proc. prezwidzianej przez 
ustawę, co oznacza zwiększenie tych 
wpływów -w roku budżetowym 1937/38 
o 15 m ilj.z ł.; 2) aby robotnicze budów* 
nictw o m ieszkaniowe prowadzone 
przez Tow arzystw o O siedli robotni* 
czych było finansow ane nie ty lk o  
przez Fundusz Pracy, ale również 
przez innych udziałowców tei spółki, 
przede wszystkim  zaś przez B. G . K .

| mularzu, na jakim  wydawane są za* 
• świadczenia dla Funduszu Pracy , 4) 

m etryki urodzenia dzieci poniżej 17 lat 
ży d a  dla chłopców  i poniżej 18 la t ży° 
cia dla dziewcząt, 5) jeżeli zgłaszający 
roszczenie otrzym uje rentę w ypadko­
wą, pow inien rów nież dołączyć do ro­
szczenia ostatnią decyzję Zakładu U* 
bezpieczeń Społecznych w spraw ie tej 
renty. N iedostarczenie przez zgłaszają, 
cych roszczenia wym aganych dokum en 
tów naraża U bezpieczalnię Społeczną 
na przeprow adzenie zbędnej korespon­
dencji oraz utrudnia Zakładow i U bez­
pieczeń Społecznych ostateczne zała­
twienie roszczeń.

— Rodzina Wojskowa Kolo Lwów zapra* 
sza członkinie na pierwszą poświąteczną 
herbatkę klubową w dm. 13 bm o godz.

j 17.30, Kasyno gaurniz., którą poprzedzi po* 
i gadanka p. M ani Antomewiczowej na te* 

niaty aktualne
— Wznowienie kursu brukarskiego ZS. 

Wczoraj odbyło się zebranie organizacyjne 
w Zarządzie Pow. Gr. Zw. Strzel, pod prze* 
wodnictwem prezesa inż. Rusina, w obecno­
ści przedstawi cieli Zarządu Miejskiego, Izby 
RzemieśL, Instytutu Technologicznego. — 
Wznowienie kursu brukarskiego (II*giej 
części) zauniajowanego w zeszłym roku

T E A T R  W IE L K I -  O P E R A . 

„RIG0LETT0”
opera w IV aktach. Muzyka G. Ver* 
diego, słowa Francesca Marii Piavr.

K rytyka lw ow skiej prasy w odnieś 
sieniu do im prezy operow ej p. W rag i 
zajm owała stanow isko, podyktow ane 
zawsze życzliwością, chociaż nieraz nie 
szczędziła cierpkich uwag. Uznawa* 
liśm y zawsze w ielki w ysiłek kultural* 
ny kierow nika opery i trudności, z ja* 
kimi musi walczyć. (N iew esołe wa* 
runki pracy orkiestry, brak  baletu a 
raczej jego kierow nika, strona deko* 
racyjna i w. in .). D ziś zanotować na* 
leży nowy, a bardzo pozytyw ny fakt, 
którym  jest wystawienie „R igołetta". 
T o  była naprawdę w całym tego słowa 
znaczeniu opera, należycie opracowa* 
na, z odpowiednim doborem  solistów . 
B liskość Rum unii i serdeczne stosunki, 
jak ie  nawiązał p. R. W raga z K ról. 
O perą w Bukartszcie, umożliwiły na.n 
Wysłuchanie „R igołetta" w czołowym 
wykonaniu pierwszorzędnych sił: Di* 
nu Badescu (książę), G erbana Tasiana 
(R igo letto ) i Valentiny C retzo (G il* 
da). O p. Badescu pisaliśm y już nieje* 
dnokrotnie z pełnym uznaniem. N ie 
zawiódł naszych oczekiwań i tym  ra* 
zem. D obra szkoła przy pierwszorzę* 
dnym materiale głosowym , pozw oliła 
mu wywiązać się szczęśliwie z najtru* 
dniejszych momentów. M łodzieńcza 
werwa i pełnia głosu (pew ne osłabię* 
nie w ostatniej arii IV  aktu ) wywoły* 
wały długotrwałe brawa i zmusiły do 
bisow ania. P. V alentina C retzo posia* 
da silny, srebrzyście*dźw ięczny sopran, 
którym  świetnie operuje, um iejąc i w 
koloraturze i momentach lirycznych u* 
trzymać się na w ysokim  poziom ie. 
W arunki zewnętrzne w połączeniu 
z bogatym  sopranem  i zdolnościam i 
aktorskim i pozw alają rokow ać te j mło* 
dej artystce wielką karierę. P. Tasian 
posiada szlachetny, płynny o ładnej 
barwie baryton. M askę R igołetta stwo* 
rzył pierwszorzędną, w  momentach 
dram atycznych i tragicznych by ł nie* 
zrównany. W  innych rolach na pod* 
kreślenie zasługują pp. R om anow ski, 
DawidowTcz i H lady, zawsze należy* 
cie zharm onizow ani z całością.

C hóry powściągliwe, w odpowied* 
nich m iejscach dyskretne (a k t II ) , 
zgrane z orkiestrą pod względem dy* 
nam iki, podniosły w artość opery. Za* 
sługa to sum ienności nieocenionego 
dyrygenta p. L fhrera. W ie le  przyczy* 
nił się do sukcesu reżyser A . U łucha* 
nów. Publiczność dopisała.

W ar.

KATASTROFA LOTNICZA.
Nowy Jork, 12. 1. (P A T ) Samolot 

komunikacyjny należący do North 
W est A irlines rozbił się i spłonął w po 
oliżu miasteczka Bozeman w stanie 
M ontana w odległości mniejwięcej 120 
km od Yellowstone Park. 5*ciu pasa* 
żerów i 4*ch ludzi załogi spaliło się 
doszczętnie wraz z aparatem.

przez Z. S., odbędzie się w myśl zasady 
I wychowania obywatelskiego, gdzie chodzi 

o wykształcenie fachowców Przez stworze­
nie takiego kursu Zw. Strzel, przyczynia się 
do zmniejszenia bezrobooia i zwiększenia 
kadry robotników wykwalifikowanych. Po* 
ruszono dodatnie strony Kursu zeszłorocr* 
nego. a w wyniku dyśkusji uchwalono roz­
szerzyć Kurs elementarnymi wiadomośommi
0 betoniairstwie. N arnika na drugim kursie 
brukarskim rozpocznie się 24 hm., zaś Kurs 
betoniarski w dn. 7 lutego. ^

— Polskie Towarzystwo Geologiczne. Bo* 
siedzenie naukowe odbędzie się we czwar, 
tek 13 hm. o godz. 18*tej w sali Zakładu 
Geologicznego U JK . przy ul Długosza 8. 
Na porządku dziennym odczyt dr. Z. Mi* 
tery pt. „Statyczne metody pomiaru sił cięż­
kości" (z przykładami).

k r o n ik a  m ie js k a .
Dwa wypadki zaginięć. Wczoraj zgloszo* 

no policji, że jeszcze dnia 8 bm. popołu­
dniu wydalił się z domu w Pasiekacn Ły­
czakowskich 21, Ryszard Zieliński, liczący 
15 lat i dotychczas nie powróciły — Rów­
nież wczoraj doniesiono policji, że dlnśa 1 
bm wydaliła się z domiu 18*letnia Anasta­
zja Panasiewicz, służąca, zamieszkała przy 
ul. Pilndkarskiej 4, która również dotąd nie 
powróciła.

Pobicie. Pogotowie ratunkowe udzieliło 
pierwszej pomocy Annie Stuipińskiej (Ja ­
nowska 90), którą niejaki Kazimierz Kury. 
laik pobił po główne.

Obława. Dzisiejszej nocy komisariat II. 
PP. przeprowadził obławę w swoim rejonie.
1 przytrzymał 23 osoby dla stwierdzenia 
tożsamości.
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Uchwały Rady Funduszu Pracy.

Gdzie należy zgłaszać roszczenia 
o rentę inwalidzką.
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K O L E JN IC T W O  S O W JE C K IF  
2 L E  F U N K C JO N U JE .

M oskw a, 12. 1. (P A T ). „Praw da,‘I 
analizu jąc przyczyny złego funkcjono* 
wania kolejnictw a (p lan  przeładować 
n ia wagonów w ykonyw any jest w  70 
do 75 proc.) podkreśla, że „mimo roz* 
grom ienia gniazd szpiegów trockistów * 
sko*bucharinow skich i wprowadzenia 
do kolejnictw a now ych energicznych 
ludzi, oddanych partii i rządow i", plan 
nie jest w ykonyw any.

A M E R Y K A  N IF  U Z N A JE  PO D * 
B O JU  A B IS Y N II

W aszyngton. 12. 1. (P A T .)  U kłady 
prowadzone w sprawie zawarcia urno* 
Wy handlowej mdędzy W łocham i a St. 
Zjednoczonym i, zostały przerwane, po 
nieważ rząd am erykański nie chciał u* 
znać prawa króla włoskiego do tytułu 
cesarza Abisynii.

K O L O N IZ A C JA  A B IS Y N II .

N eapol, 12. 1. (P A T ). N a pokładzie 
statku „Tevere‘‘ odjechała do w łoskiej 
A ry ki w schodniej grupa w łościan, mai 
jąca osiedlić się na terytoriach abisyń*
skich.

h o l e n d e r s k i  s t a t e k  s t o r * 
P E D O W A N Y .

Barcelona. 12. 1. (P A T .)  Z  A licante 
donoszą, że wczoraj około południa 
został storpedowany przez nieznaną 
łódź podwodna holenderski statek 
„H anneah H olland". Tonącem u statko 
Wi pospieszyli z pomocą rybacy z miej 
scowości Javea, którym udało się ura* 
tować całą załogę. Storpedowanie ,H an 
neah H olland" nastąpiło między W a ­
len cją  a A licante.

Z N Ó W  Z A G IN Ą Ł  S A M O L O T  
P A S A Ż E R S K I.

San Francisco. 12 1. (P A T .)  „Pan* 
arnerican A irw ays" kom unikuje, że 
wodnosam olot „Samoa Cliipe", który 
w ystartow ał z Pagoepago do Auckland, 
wobec uszkodzenia przewodu, dopro­
w adzającego okwę, m usiał zawrócić, a 
w drodze ponadto ominąć ta jfun . Łącz 
ność radiowa z samolotem tym została 
zerw ana Przystąpiono do poszukiwań 
zaginionego samolotu.

I A D I S  K IE P U R A  W  R Y D Z E .

R yga. 12. 1 (P A T .)  W czora j przy* 
by ł do Rygi znany tenor polski Ladis 
Kiepura, który wystąpił w operze ry* 
slde j w „Tosce“ , a w środę w „Fau* 
scie".

b e z r o b o t n i  c z e k a j ą  
NA NASZĄ POMOC!

N A G R O D Y  D L A  Ł O W IE C T W A  
P O L S K IE G O .

Walrszawa. 12. 1. (P A T .)  W  lokalu 
Polskiego Związku Łowieckiego od­
była się uroczystość rozdania nagród 
oraz dyplomów z medalami, zdobytych 
przez polskie łowiectwo na Międzyna* 
lodow ej wystawie łowieckiej w Berłu 
nie.

Dyplomaci
W arszaw a, 12. 1. (P A T ). l l*g o  sty= 

cznia p. Prezydent k . F . i p. M ościcka 
dorocznym  zwyczajem podejm ow ali 
obiadem na Zamku królewskim szefów 
m isyj zagranicznych, akredytow anych 
w  W arszaw ie z  nuncjuszem  apostol­
skim M onsignorcm  C ortesi na czele. 
O prócz członków  korpusu dyplomaty* 
cznego w obiedzie wzięli udział p. 
M arszałek Śm igły Rydz, członkow ie 
rządu i inni wyżsi przedstawiciele 
władz cywilnych i w ojskow ych.

Podczas obiadu ks. nuncjusz C orte* 
si wygłosił przemówienie, mówiąc m. 
im.:

Jesteśm y szczęśliwi, mogąc skorzy* 
stać z tej sposobności, by wyrazić na* 
sze najlepsze życzenia dla szlachetnego 
N arodu polskiego, którego losami Pan 
rządzi tak godnie. Składam y te życzę* 

I nia z tym większą radością, że znamy 
N aród polski, jak o  jeden z najzdol* 
niejszych na ziemi, g łęboko przywiąza* 
ny do tradycyj duchowych i do ziemi 
swych przodków

O by  Bóg zechciał wysłuchać tych 
życzeń.

N a powyższe przemówienie p. Pre* 
zydent R. P. odpowiedział m. in.:

W arszaw a. 12. 1. (PA T ) Przez cały 
dzień w czorajszy to czy ły  się obrady ple 
narne K ola Parlam entarnego O . Z . N. 
pod przewodnictwem  prezesa K ola 
po». B . Sw idzlńskiego. O brad y  rozpo­
czął referat generalnego spraw ozdaw ­
cy  budżetu pos. Sw ow ińskiego, k tóry  
uzupełnili ;,wymi uwagami referenci 
poszczególnych części budżetu. P o  re= 
feratach  rozwinęła się obszerna dysku* 
sja, k tóra trw ała do późnych godzin 
w ieczornych.

Jednocześnie poddano rozw adze 
sprawę funduszów Inw estycyjnych, 

oraz zadłużenie się poszczególnych 
timdus/ów.

W  d ysku sji om ów iono sytuację 
gospodarczą i społeczną Państw a 
z pełną szczerością akcentu jąc licz­
ne potrzeby naszego życia ze szcze

W arszaw a, 12. 1. (P A T ). N askutek 
zaproszenia Pana Prezydenta R. P- 
Jego W y so k o ść regent królestw a W ę* 
gier przybędzie do P olsk i z począi* 
kiem przyszłego miesiąca.

W arszaw a. 12. 1. (P A T ) W czora j K o 
m isja prawnicza Sejm u po dłuższej dy­
skusji przyjęła w brzmieniu ustalonym 
— po szczegółowym  rozpatrzeniu pro­
jektu — zgodnie z propozycjam i refe­
renta posła Kam ińskiego i rządu, pro* 
jek t noweli do ustawy o w ykapie 
przez dzierżawców gruntów  zajętych

na Zamku.
Księże N uncjuszu!

C eniąc w ysoko podniosłe słow a i 
uprzejm e w yrazy życzeń, k tóre W asza 
Ekscelencja zechciał mi złożyć w imię* 
niu dosto jnych  m onarchów  i głów 
państw, reprezentowanych w Polsce, 
proszę W aszą Ekscelencje ze sw ej 
strony, b y  zechciał u progu N ow eg > 
R oku  by ć w obec nich wyrazicielem 
mych bardzo serdecznych i gorących 
życzeń szczęścia i pom yślności.

W asza Ekscelencja  zechciał wspom* 
nieć w swym doskonałym  przemówię* 
niu dwa czynniki, k tóre decydują o 
stanow isku naszego kra ju  w obliczu 
aktualnych zagadnień. Pierw szy — to  
niewątpliwie ciężkie i trudne w arunki 
pracy m iędzynarodow ej w chw ili obe* 
cnej, a drugi — to w rodzona ten Jen * 
cja  i instynkt naszego N arodu w kie* 
runku układania swych stosunków  z 
innymi na zasadach szacunku dla in* 
nych i dla samego siebie, oraz szczerej 
i dobrej w oli życzliwego zrozum ienia 
życia i dążeń innych narodów . T e  dwa 
czynniki z natury rzeczy okreś'a ją  ró< 
wnież politykę mego rządu.

| gólnym  naciskiem  na zagadnienie 
potencjału  naszej obronności. 
Szczególną uwagę pośw ięcono za­
gadnieniom  ludności w iejskiej, o - 
raz położenia szerokich rzesz sP °* 

cznych.
N a końcu rozw ażano sprawę wlą* 
czenia w ydatków  inw estycyjnych 
do budżetu Państw a, przekazując 
zarządow i wprowadzenie tej spra­
w y na porządek obrad następ­

nych posiedzeń,
P o *a  tym w yrażono pełne uznanie 
dla polityki zagranicznej Państw a, 
k tó re j zasadnicze cele i m etody zo­
stały  w ykreślone przez Jó/efa Pil* 
sudskiego, a w dalszym ciągu są 
realizow ane konsekw entnie przez 
obecnego kierow nika polskiej poli* 

ty k i zagranicznej.

Pan Prezydent R . P. przyjm ie regen* 
ta W ęgier o ficjaln ie w Krakow ie, skąd 
uda się w tow arzystw ie dostojnego go 
ścia na polow anie do Białow ieży.

pod budynki, oraz gruntów  czynszo­
wych w miastach i m iasteczkach na 
obszarze Sadów  A pelacyjnych  w W ar­
szawie, Lublinie i W iln ie . Proiekt tej 
n ow ili złożony zostaf z in icjatyw y po­
selskiej przez pos. Kam ińskiego.

W ym ieniona now ela ma na celu u* 
lalw ienie dzierżawcom gruntów , które

przrd w ojną wydzierżawili pod budym 
ki — nabycie tych gruntów  na wła­
sność przez obniżenie ceny w ykupu i 
dostosow anie tej ceny do m ożliw ości 
płatniczych tych osób.

N astępnie
K om isja odrzuciła w szystkie po­
praw ki Senatu do ustaw y o ochro­

nie lokatorów .
W reszcie Kom isja przyjęła popraw ki 

Senatu do ustawy o spłacie niektórych 
w ierzytelności hipotecznych i odrzuci­
ła w szystkie popraw ki do p ro jek tu  u* 
stawy o ułatwieniach w zaciąganiu po­
życzek w lis ttcb  zastawnych.

W arszaw a 12. 1 (P A T ) W  dniu wczo 
rajszym  obradow ała w  Senacie p ed  
przewodnictwem senatora W . G olu* 
chow skiego Kom isja spraw zagranlcz* 
nych.

W arszaw a, \2. 1. (P A T ). W  dniu 
w czorajszym  od było  się posiedzenie 
K om isji budżetow ej Senatu pod prze* 
wodnictwem senatora J .  Jędrzejew icza.

P O Ł Ą C Z E N IE  S T R O N N IC T W , 
L IB E R A L N Y C H  R U M U N II .

Bukareszt, 12. 1 . (P A T ). W czora j 
wieczorem zaszedł w żyuu polityczi 
ry m  Rum unii fakt, k tóry  będzie miał 
niew ątpliw ie duże znaczenie dla dal* 
szego kształtow ania się stosunków  we< 
w nętrzno*politycznych kra ju . W  go# 
dżinach wieczornych po w spólnej na# 
radzie przedstaw icieli dwóch stron# 
nictw  liberalnych, a m ianow icie partii 
liberalnej, na czele k tó re j sto i D inu  
Bratianu i k tóra wchodziła w skład 
rządu prem iera Tatarescu, oraz partii 
liberalnej Jerzego Bratianu, doszło do 
zjednoczenia obu  stronnictw .

W  kom unikacie stwierdza, że 
zjednoczone stronnictw o liberalne 
nie będzie przyczyniało trudności 
obecnem u rządow i, stawać będzie 
jed n ak  zawsze w obronie legał# 

nych  rządów .

N E G A T Y W N E  W Y N IK I O B R A D  
P O D K O M IT E T U  N IE IN T E R #  

W E N C J1 .

Londyn , 12 1 (P A T ). W czo ra j przed 
południem  podkom itet nieinterw encji 
odbył 2*godzinne posiedzenie, na któ* 
rym rozpatrzono sprawozdania rzeczoi 
znawców w  spraw ie trzech głów nych 
punktów , zaaprobow antgo w swoim 
czasie planu bryty jskiego, a mianowi* 
cie w spraw ie organizacji w ycofania o* 
chotników , w spraw ie przyznania praw 
kom batantów , oraz w spraw ie wzmo* 
żenią koptroli.

N a ogół w yniki dzisiejszej dysku sji 
w  podkom itecie nieinterw encji są ne* 
gatywne.

SPISEK NARODOWCOW 
W MADRYCIE

B ilb ao . 12 1. (P A T ). Rozgłośnie rzą­
dowe nadały kom unikat generalnego 
d yrektora p olicji hiszpańskiej, według 
którego natrafiono na ślad rozgałęzio­
nego spisku przeciwko republice. W  
zw iązku z tym aresztow ano w M ądry* 
cie, W alencji, Barcelonie i innych m ia­
stach wielu H iszpanów , sprzyjających 
gen. Franco.

Plenarne obrady Parlamentarnego 
Koła 0. Z. N.

Regent Wągier przybędzie do Polski.

Komisja sejmowa odrzuciła poprawki
do ustawy o ochronie lokatorów.

B . W . LEWICKI.

POWIEŚĆ W FILMOWEJ POSTACI.
(Z okazji „Dziewcząt z Nowolipek* w Casinie i Chimerze).

G d y  zechcemy powieść rozłożyć na 
elem enty estetyczne, w ydzielim y bez 
trudu czynniki: opow iadania, opisu
lub dialogów  (rozm ów ). N ajbardziej 
„rasow y" dla epiki je s t mom ent opo* 
b iadania — narracja. O pis rozszerza 

N arrację w kierunku schem atyzow anej 
P a sty k i, rów nocześnie zaś wprowadza 

°  Powieści liryzm  (n astró j). Rozm o* 
..P o s ta c i utworu w prow adzają do 
* * ‘e3eJnen t dram atyczny. T ak  więc 

L i^ t  dziedziną złożonych war* 
H Vl anvch. W y stęp u jące w niej 

^ ? S * 1 P j^ jsca  rozłupują Się w cało*
St t%VV, , j ęo  rzędu; m otyw ach i 
w ątkach. D odajm y do tego świado* 
tność określonego czasu ak cji i okre* 
słonego m iejsca a k c ji i otrzym am y w 
ogólnym przekroju kom plet składni* 
kow utworu powieściowego. Znakom i*

(D okończenie.)

ty teoretyk  form  pow ieściow ych, W il* 
helm D ibelius („M orfo logia  pow ieści" 
W arszaw a 1937) podają inny schemat 
wartości estetycznych, idący raczej 
wzdłuż (n ie  p rzekro jow o!) powstawa* 
nia dzieła; w yróżnia: plan powieści,
rozdział ról, prow adzenie akcji, spo* 
sób opow iadania i ujęcie. Zespół 
toczyłem, w ynika z przekroju  dzieła 
a nie z badania jego  faz rozw ojow ych;
pow tarzają się one (postać i miejsce, 
w ątki i m otyw y, opow iadanie, opis 
i rozm ow y) w każdym  m iejscu utwo* 
ru. N ie stanow ią wszakże jeszcze ca* 
łości dzieła, k tóre posiada jeden lub 
więcej problem ów , podanych w form ie 
bezpośredniej (rzadzie j) lub pośredniej 
(częście j). T e  właśnie problem y łącz* 
nie z tym . co D ibelius nazywa „uję* 
ciem " (kom izm , tragizm, patos, saty*

fa ), stanow ią w utworze powieścio* 
wym sferę t. zw. w artości m etafizycz­
nych, nadającą charakter całemu dzie* 
łu. N ie fabuła więc, nie t. zw. anegdo* 
ta, nie treść w znaczeniu: następstwo
Wypadków ważna je s t w  utw orze po# 
vi ieściowym, ale problem  i u jęcie C óż 
z tego więc, że film ow iec odtw orzy — 
choćby naw et najw ierniej —  ludzi 
i zdarzenia ja k ie jś  pow ieści, skoro  nie 
potrafi wyrazić je j charakteru metafi* 
zycznego i nie zdoła uzm ysłowić j eJ 
problem ow ego sensu?

D roga realizatora film ow ego w sto* 
sunku do powieści, którą „przekład* 
na języ k  kina jest: 1) oddać się same* 
mu (bez żadnych pośrednictw !) wy* 
mowie tekstu literackiego i zrozumieć 
go dokładnie, 2) odnaleźć kinow e ele* 
m enty tw orzyw a pow ieściow ego (wi* 
dzialność, sł>szalność, ekspresyjne mo 
menty dialogow e), 3 ) wziąć z wymię* 
nionych pod uwagę ty lk o  elementy 
dane w tekście, a nie dom yślonc lub 
zm yślone przez siebie, 4 ) rozłożyć je  
(z możliwie ścisłym zachowaniem po* 
wieściowego następstwa zdarzeń) na

całostki k inow e; plany i  epizody, usta# 
lić w spółbieżność obrazów  i dźwięku, 
oznaczyć rytm  i rodzaj ujęć. Teraz 
sprawa najtru dniejsza; m ontaż ( te c h ­
niczne określenie kinow ego kom pono* 
w ania). W spom inałem  już, że w łaśnie 
pod w zględtm  zasad kom pozycyjnych 
kino różni się znacznie od pow ieści. 
W  grę wchodzi tu t. zw. kinodialekty* 
ka — zdolność w yrażenia środkam i 
kinow ym i tego, co nie posiada wymia* 
ru n i brzm ienia- rozum owania i na* 
stro ju  Je s t to  gra skojarzeń  i niedo* 
m ów ień. N iedom ów ić — to  jest sztuka, 
powiedzieć (ukazać) w szystko — to 
zw ykłe gadulstwo. K ino chorow ało nie 
jednokrotnie na tę ostatnią przvpa* 
dłość. D ziś tak ie filmowe „Dziewczęta 
z N ow olip ek" na w zór zagranicznym 
nav'et film om  ob jaw iły  gatunek kon* 
denzacji epiki kina — najlepszy. O* 
szczędność słów i gestów, zwarta pro* 
stota scen, fragmenty tak celowo w y. 
łow ione z obrazów , że aż prawie sym* 
boliczne — w szystko to  w ramach 
standartow ego w idow iska kinow ego, 
pozw oliło pomieścić bez reszty rozle*
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ZJAZD KIEROWNIKÓW 
OŚWIATY POZASZKOLNEJ.

Łódź, 12. 1. (P A T ). W czo ra j rozpo> 
cząl się w Łodzi zjazd kierow ników  
ośw iaty pozaszkolnej z całej Polski, 
w którym  biorą udział przedstawiciele 
wszystkich w iększych miast Polski. 
Z jazd  potrwa kilka dni.

S A M O L O T  D L A  A R M II.

W arszaw a, 12. 1. (P A T ) Centralny 
związek plantatorów tytoniu R. P. w 
W arszaw ie w drodze dobrowolnych 
skiadek przeważnie od drobnych rob 
ników, zebrał sumę 30.000 zł., którą 
przeznaczył na zakup samolotu dla 
armii.

„M Ł O D Y  T E A T R  *.

W arszaw a. 12. 1 (P A T .)  W  W a r, 
szawie powstało towarzystwo pod na, 
zwą „M łody T eatr1', poświęcone toro* 
waniu dróg m łodej twórczości te-atral* 
n e j. M a ono na celu ożywienie reper* 
tuaru teatrów w zakresie współczesnej 
twórczości rodzimej oraz udostępnienie 
nowym autorom  drogi do sceny.

W IE L K IE  Z A S P Y  Ś N IE Ż N E .

N owy Sącz. 12. 1. (P A T .)  Ostatnio 
szalała w całym powiecie olbrzymia za, 
m ieć śnieżna. N a skutek wichury po, 
tw orzyły się zaspy śnieżne i został 
wstrzymany całkowicie ruch kołowy 
pomiędzy Nowym i Starym  Sączem. 
A utobus ze Szczawnicy nadszedł z 5- 
godzinnym opóźnieniem.

Limanowa. 12. 1. (P A T .)  W skutek 
ostatnich silnych wichrów wytworzyły 
się n a  drogach pow. limanowskiego 
znaczne zaspy śnieżne. Kom unikacja 
autobusowa na linii Limanowa — K ra, 
ków została przerwana.

Program radiowy.
Czwartek, 13 stycznia.

Lwów. Godz. 6.15. Audycja poranna 
11.15: Audycja ula szkół. 11.57: Sygnał
czasu. 12.03: Audycja południowa. 13.50: 
Płyty 14.10: Orkiestra dęta. 15: Gawęda re­
gionalna. 15.30: Wiad. gosp. 15.45: Roz. 
mowa muzyka z młodzieżą. 16.15: Kapela 
ludowa. 16.50: Pogadanka. 17. Odczyty 17.15 
Koncert. 17.50: Pogadanka. 18: Wiad, sport. 
18.10: Pogadanka. 18.20: Młodzież Lwowska 
przed mikrofonem. 18.40: Listy i programy. 
19: Słuchowisko. 20: Pogadanka. 20.10: 
Koncert rozrywkowy. 21.45: Szkic literacki 
22: Koncert. 22.50: Dziennik wieczorny. 23: 
„Z albumu speakera".

Giełda z dnia 1? stvm  a.
W A RSZA W A  -  G IEŁD A  PIEN IĘŻN A.

Dewizy: Belgia 89.45, Berlin 212.97, Am­
sterdam 293.90, Kopenhaga 117.80, Londyn 
26.37, N. Jork czeki 527  i jedna ósma, ka» 
bel 5.27 i trzy ósme, Osło 152.55, Paryż 
17.90, Praga 18.51, Sztokholm 135.95, M e, 
diolan 27.83. Papiery procentowe; wewn. 
64.75, inwest- 78.75, konwers. 66.50, kolej 
64.50, prrem. dolarowa 42, komsohdae 66.75. 
Akcje: Bank Polski 116.50, Lilpop 61.50, 
Starachowice 36.25, Żyrardów 61.

LW Ó W  -  G IEŁD A  ZBO ZO W A.
Na Giełdzie obroty w wielu artykułach. 

Ceny niezmienione. Tendencja spokojna.

Przemówienia ministrów Kanya i Ciano
w Budapeszcie.

Budapeszt, 12. 1. (P A T ), t y  czasie 
bankietu, w ydanego w czoraj w ieczo, 
rem przez min. K anya na cześć repre, 
zentantów W ło ch  i A ustrii, wygłosili 
m inistrow ie spraw zagr, państw*sygna* 
tariuszy protokołów  rzym skich prze, 
mówienia.

Pierw szy zabrał głos min. K anya, 
k tó ry  m. in. pow iedział, że pom yślne 
rezultaty, osiągnięte przez protokoły  
rzym skie w dziedzinie utrzym ania po- 
k o ju  i odbudow y gospodarczej Euro, 
py, uspraw iedliw iają pewne rozszerzę, 
nie systemu, k tóry  łączy te trzy pań, 
stwa. U d ało  się stw orzyć stały  organ 
w zajem nej wym iany m yśli i organizo, 
wania narad, w czasie których uznane 
zostało przez A ustrię i W ęg ry  cesar, 
stwo w łoskie w A bisynii oraz nastą, 
piło ze strony W ło ch  i A ustrii pod.

trzymanie słusznego stanow iska W ę , 
gier w sprawie ich równych praw w 
dziedzinie zbrojenia.

M inister C ian o  stwierdził, że proto, 
kóły  rzym skie pow stały nie ja k o  sy , 
stem, m ający na celu utworzenie b lo- 
ku, godzącego w interesy innych mo- 
carstw, lecz przeciwnie, pow stały one 
w ramach lo jalne j polityki, szanującej 
cudze interesy i dążącej do współpra- 
cy z wszystkimi państwami Europy 
centralnej. T a szczęśliwa interpretacja 
naszego dzieła oraz g łęboki zmysł 
rzeczywistości naszych rządów pozwo 
liły  na harm onijny rozw ój protokółów  
rzym skich obok  osi R zym — B erlin  
oraz dozw oliły na serdeczne stosunki 
między W łocham i a Jugosław ią i mię, 
dzy A ustrią, W ęgram i i Niemcami.

Wzajemne zrozumienie pomiędzy Rumunia
i Jugosławią.

B ialogród , 12. 1. (P A T ). W izy ta  ru, 
muńskiego m inistra spraw zagranicz, 
nych p. M icescu w Białogrodzie uwa­
żana jest w tutejszych kolach politycz, 
nych w pierwszym  rzędzie za rzecz 
naturalną ze względu na potrzebę w y, 
miany m yśli przed podróżą p. M icescu 
do G enew y, gdzie w charakterze tego,

rocznego prezesa M ałej Ententy będzie 
on reprezentow ał po raz pierwszy i 
Jugosław ię, pow tóre za dowód, że za, 
sadnicza linia polityki zagranicznej 
nie uległa zmianie. Zm iana rządu w 
Bukareszcie uważana jest bowiem w 
Białogrodzie za zasadniczą kwestię 
wewnętrzną, dotyczącą ty lko  Rumunii.

Przedkongresowe zebranie
p ra c o w n ic ze  w e  L w o w ie .

D nia 14 bm. o godz. 18 w sali przy 
ul. Bourlarda 5 odbędzie się zebranie 
przedkongresow e pełnych zarządów 
O kręgów  i K ó ł Zw iązków  Pracow ni, 
czych we Lwowie.. Zagai zebranie p, 
Stan. Z arębski (Zw . Pracown. Skarb .). 
W n io sk i na ogólno , polski kongres 
(16 i 17 bm .) referow ać b ęd ą; o poda, 
tku specjalnym  p. Ryszard O pałek, o 
sam orządzie p. M iecz. Paw luk (Zw . 
U rz. gm. m. Lw ow a), o szkolnictw ie 
delegat Zw. Naucz. Pol., o  ubezpiecze, 
niach p. G retsche (U n ia  Zw . Prac.), 
O becność przedstaw icieli wszystkich

związków pracowniczych oraz jak  n a j, 
w iększej ilości członków  tych związ, 
k.ow jest, ze względu na ważność spra, 
wy koniecznie wymagana.

Kom itet organizacyjny zebrania sta, 
now ią: U n ia  Zw. Zaw odow ych Prac. 
U m ysł. (17 zw iązków ), Z jednoczenie 
K olejarzy Polskich Z. K. P„ Zw . Prac. 
Poczt, i Telegr,, Zw. Pracow ników  
Skarbow ych, Zw. Uffl. Prac. K o le je , 
wych, Zw . U rzędników  G m iny kr. s t  
m. Lwowa, Zw. U rzędników  M . Z . E., 
Zw. U rzędniczek Państw. (P A T ).

Zbiórka na budowę nowych jednostek
morskich.

W e  w torek w godzinach w ieczór, 
nych odbyło się w sali M uzeum im. 
K róla Jan a  II I , posiedzenie Sekcji Z a , 
rządu Funduszu O bron y  M orskiej 
p izy  O kręgu Lwowskim  Ligi M orsk ie j 
i K olonialnej. Zebranie było liczne. 
Zagaił prezes O kr. Lw. L. M . i K. 
prof. dr. N iem czycki, k tóry  ob jaśnił 
zebranych, że obecnie zbiórka na łódź 
podw odną im. M arsz. Piłsudskiego zo, 
stała już zakończona: na terenie całej 
Polski zebrano na ten cel 5,700.000 zł. 
Łódź podw odna będzie kosztowała 
około  5,500.000. N a ten cel zbiórka na 

terenie O kr. Lw. dala 65.000 zł.

wną treść dużej pow ieści. K iedy poró , 
w nuję sukces tak iego „Z nachora" z 
przyjęciem  przez publiczność „D ziew , 
cząt z N ow olip ek", w ydaje mi się 
w ciąi, że ten ostatni film  jes t co n a j, 
mniej niedoceniony.

Zagadnąłem  raz znaną pow ieścio, 
pisarkę, p. H erm inię N aglerow ą: co
m yśli pow ieściopisarz, gdy oddaje 
swe dzieło na przeróbkę film ow ą?

— Je s t ciekaw y. — C iekaw y tego, 
ja k  też w yglądają stw orzone przezeń 
postaci, jego  zw ielokrotnione „ ja ". To 
bardzo dziwne przeżycie; u jrzeć tak  
w ym yślonych przez się ludzi, ja k  cho, 
dzą, mówią, uśm iechają się, ja k  ktoś 
obcy.

— W ię c  autor nie panuje całkiem 
nad światem swej w yobraźni.

— G d y  go zm aterializuje w te j czy 
innej postaci, gdy go pchnie od siebie 
w świat, już traci nad nim władzę. 
Ekran może autorow i donieść dopie- 
ro, jak ie  są w żywym kształcie jego 
św iaty.

Przypom niałem  tę rozm owę z przed

m iesięcy, dochodząc d o  pewnej zasa, 
dniczej sprawy. D zieło  literackie ma 
tyle konkretyzacyj, ilu posiada czytel, 
ników . Każdy nosi w swej duszy inny, 
sw ój w łasny obraz przeczytanej powie 
ści. Czyż więc co w tym  dziwnego, 
że nie zadowoli go najlepsza nawet 
adaptacja kinow a, skoro  nie pokryw a 
się z w ypieszczoną przezeń w w yobra, 
źni k on k retyzacją? Stąd pochodzi sła, 
be pow odzenie przeróbek z bardzo 
znanych powieści.

C iekaw e, że najlepsze film y „prze, 
róbkow e" pochodzą z m iernych po, 
wieści. Typow ym  przykładem  tego jest 
choćby w spom niany już „Z nachor". 
Form a kinowa uszlachetniła by lejak ie 
tworzywa. W ogóle form a kunsztow na 
pokryła w ciągu m inionych lat czter, 
dziestu k ilku  wiele pustki lub banału. 
Zajm ow ała sama sobą. D ziś — czu, 
jem y to w yraźnie — form a sama nie 
wystarcza. N adchodzi jak o b y  okres 
kinow ej w alki o  treść.

Pom imo zakończenia zbiórki na łódź 
podwodną im. M arsz. Piłsudskiego, na 
terenie całego Państwa, a za tym  i na 
terenie Lwowa trw ać będzie akcja 
składkow a na Fundusz O brony M or, 
sk ie j. A k cja  będzie prow adzona pla- 
now o i będzie się dążyć do tego, aże» 
by przynajm niej każdy okręg Ligi 
M orskiej ufundow ał jeden t. zw. „ści, 
gacz". Scigacze są to  małe, niezm iernie 
szybkie okręty, uzbrojone w torpedy. 
Scigacz kosztuje obecnie o k o ło  400.000 
do 500.000 zł.

Poniew aż M ałopolska W scnodnia 
należy do terenów raczej ubogich, prze 
to trzy okręgi tu tejsze: lw ow ski, tar, 
nopolski i jarosław ski ufundują m ary, 
narce w ojennej jeden  ścigacz.

Z  kolei obecni wypow iadali sw oje 
zdania na tem at planow ej akcji. N a 
koniec przez aklam ację w ybrano pre, 
zydium S ek c ji F . O . M . na terenie 
Lwowa z przewodniczącym  naczeln. 
Janow skim  na czele.

T R E N IN G I B IE G O W E  I SK O K O , 
W E .

III . O kręg Polskiego Zw iązku N ar, 
ciarskiego zawiadamia, że trener PZ N  
p. M arian O rlew icz przeprowadza 
kursy biegow e i skokow e dla m łodzie, 
ży. Z biórka na Pohulance przed re, 
stauracją we środę i w dnie następne o 
godz. 14.30.

R ów nocześnie zawiadamiamy, że 
trening biegow y odbędzie się w czwar, 
tek 13,go o godz. 9 ,te j na Pohulance 
i skokow y w piątek, 14,go w Brzucho, 
wicach o godz. 9 ,te j rano.

P R O C E S  B. S T A R O S T Y .

Stanisławów , 12. 1 ( P A T ) .  Dziś pó- 
źnym wieczorem w procesie Robakie ,  
wicza przemawiali prok. Trembało, 
wicz, w czasie przemówienia którego 
sąd zarządził na pewien czas tajność 
rozprawy, oraz obrońcy osk. Stawni, 
skiego dr. W ilder  i Robakiewicza dr. 
Seidler, po czym przew. Kadów zako, 
munikował, że wyrok ogłoszony bę, 
dzie w piątek o godz. 13.

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

Km. 448/37. Obwieszczenie o licytacji ru, 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Radymnie Leonard Lewicki, mający kan.ee., 
laitię w Radymnie, ul. Mickiewicza na pod, 
stawie art. 602 kpc. podaje, do publicznej 
wirdomości, że dnia 17 stycznia 193S o go, 
dżinie 8-mej w Radymnie odbędzie się l,sza 
licytacja ruchomości, należących do Ozju, 
sza Segala i Dawida Babada w Radymnie, 
składających się u Dawida Babada z kre, 
densu orzechowego oszklonego, zaś u O zja, 
sza Segala z ubrania męskiego popielatego 
używanego, ubrania męskiego br anzoweg 
w paski używanego, ubrania czarnego mę, 
skiiego używanego, narzutki czarnej męskiej 
i futra męskiego czarnego o kołnierzu sel- 
skim, oszacowanych na łączną sumę zt. SCM. 
Ruchomości można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu i czasie wyże,j oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Radymno, 20 grudnia 1937. 94K

Km. 1104/57, Km. 1195/57, Km. 1095/37. 
Obwieszczenie. Komornik Sądu grodzkiego 
w Zborowie na mocy art 602, 605 i 604 
kpc. ogłasza, że w dniu 18 stycznia 1938 o 
godzinie 15,łe-j po poi. w Młynów ca oh od, 
będzie się sprzedaż z przetargu publicznego 
ruchomości należących do dłużnika Izydora 
Linde,ra w Młynowcach, składających się z 
sterty siana o wymiarach 10x4x3 m. i pary 
koni wyjazdowych, oszacowanych na 1600 
zł. na zaspokojenie pretensji Hermana Hoff 
mana we Lwowie, następnie ogłasza, ze w 
dniu 20 stycznia 1938 r. o godzinie I0»tej 
rano w Nuszczu odbędzie się sprzedaż z 
przetargu publicznego ruchomości, należą, 
cych do Stanisława Zawadowskiego w Nusz­
czu, składających się z 200 m. sześć, drzewa 
twardego opałowego, oszacowanych na 
1800 zł, na zaspokojenie pretensji wierzy, 
cielą Chaima Golda we Lwowie Powyzszc 
ruchomości można oglądać pod wskazanym 
adresem w dniu licytacji.

Komornik Sądu Grodzkiego. . .. .
Zbołów, 5" stycznia' T935 śTs

IX. Km. 2011/37. Obwieszczenie o  licyta­
cji ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
miejskiego we Lwowie rewiru IX. M ieczy, 
sław Grossman, mający kancelarię we Lwo, 
wie, ul Zielona 17 na podstawie art. 602 
kpc. podiaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 20 stycznia 1958 o godz. 10.30 we Lwo­
wie, ul. św. Marka iNr. 8 odbędzie się na 
wniosek ks. Stanisława Małeckiego 1-sza 
licytacja ruchomości, składających się z ma­
szyny do szycia, mebli i pianina, oszaoowa, 
nych na łączną sumę zł. 1C00. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w irtieęscu 
i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru IX

Lwów, 30 grudnia 1937. 82-K

AM O RTYZACJE.
IV. Nc. 167/37. Szymonowi Kmda. za, 

mieszkałemu w Łodza przy uL 6 Sierpnia. 34 
zaginął weksel z daty 1 września 1937 na 
sumę 200 z ł , płatny dnia 30 Listopada 1957, 
który był wystawiony przez Kamiein Pre, 
schla w Horoaence na zlecenie W olfa Jcd» 
waba, żyrowamy przez Wolfa Jedwafaa i 
Firmę J. Adler r S  Nadcl w Łodzi. Wzywa 
saę posiadaczy do zgłoszenia swych praw do 
dni 60 tj. dc dnia 10 marca 193S. Po upły­
wie tego czasokresu Sąd uzna weksei za 
umorzony.

Sąd grodzka Oddiz. IV.
W  Horodcnce, dnua 27 Listopada 1937. 93

U ZN A N IE ZA ZM ARŁEGO
1 T. 82/37. Edykt. Ignacy Deć, syn Sey, 

mona i Rozalia, urodzony w Ropne 21 bpea 
1892 zaginął na wojnie w 1915 rpk*1- Wia, 
domości o mm udzielić należy do 6 mic. 
sięcy

Sąd Okręgowy.
W  Jaśle, dnia 16 grudnia 1937. 70

RO ZM AITE.

Nc. 934/36 Obv,ieszczemc. (Edykt). W 
sprawie odnowienia zniszczonej księga grun­
towej gromady Kiclczawa zawiadamia się 
interesowanych, że dochodzenia ukończono 
i akta dotvczące z projektem wykazów hi, 
potecznycb można przejrzeć w podpisanym 
sądzie biuro Nr. 5 w czasie od 22 stycznia 
do 5 lutego 1938 roku w godzinach od 8 
do 15. Zarzuty przeciwko wynikom docho, 
dzeń i prawdziwości projektowanych wyka­
zów hipotecznych należy zgłosić w podipu 
sanym sądzie do dnia 5 lutego 1938 r. albo 
w -tymże dniu u sędziego odnawiającego 
księgę gruntową. Dnia 5 lutego 1938 r. go, 
dżina 9 odbędzie się w biurze Nr. 5 pod, 
pisanego sądu rozprawia nad tymi zarzuta* 
mi-

Sąd grodzki.
W  Baligrodzie, dnia 31 grudnia 1937 r. 86
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